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Dziś. 


Na własność różni różnie się 
zapatrują. Dla jednych jest ona 
święta i nietykalna, dla drugich — 
przywłaszczeniem  społecznegoi do- 
bra. O ile kwestję tak skrajnie 
będziemy stawiali, to rozwiązać jej 
nie zdołamy, prawo własności bo- 
wiem nie jest bezwzględne i bez- 
warunkowe, iecz względne i wa- 
runkowe, 

Głębiej się zastanawiając, znaj- 
dziemy, że nic nie posiadamy na 
Własność absolutnie, nawet ciata 
swojego, nawet własnym trudem 
zdobytych zdolności i cnót. Co do 
ciała, to powołać się możemy na 
słowa Św. Pawła, który w liście do 
Koryntjan powiada: „Azaź nie wie- 
cie, iż ciało Wasze jest Kościołem 
Ducha świętego, który w Was jest, 
którego macie od Boga, a nie je- 
steście sami swoi* (1 Kor. VI. 19.) 
Ce zaś zdolności i cnót dotyczy, to 
aczkolwiek są one owocem własne- 
Be trudu, własnej pracy ćwiczenio- 
wek to i ono jednak bezwzględnie 
do nas nie należą, bo — w razie 
opieszałości i zaniedbania dalszej 
uprawy—możemy je łatwo utracić, 
Małoż to talentów i dóbr duchowych 
Przez zaniedbanie utracamy. 

Jeżeli ani ciało własne, ani 
skarby duszy własną pracą zdobyte, 
nte są na bezwzględną własność 
addane, to Cóż dopiero mówić o do- 
brieh materjalnych? Prosty lud, 
1.18SZCZA w okolicach, gdzie nie 
dotarł jeszcze wpływ skażonej fał- 
szywemi doktrynami kultury, dobrze 
sobie z tego zdaje sprawę. Nigdy 
nie zapomnę lekcji ekonomji polity- 
cznej, udzielonej mi przez prostego 
bacę zakopiańskiego, który na py- 
tanie moje, czy jego jest własnością 
stado owiec, nad którem czuwał w 
hałi tatrzańskiej, ze zdziwieniem 
w oczach, że tak niemądre mogłem 
zadać pytanie, odparł z pełną go- 


dneści powagą: „Najprzód Pana ` 


Boga, później moje“. Te proste 
głewa więcej mnie nauczyły aniżeli 
wykłady p.ofesorów i dzieła mędr- 
ców. Rozwiązują one zagadnienie 
własności w sposób głęboki i sta- 
90wczy, orzekając, że prawo do 
wszelkiej posiadanej przez nas wła- 
sności mamy o tyle tylko, o ile 
sprawiedliwie z niej korzystamy. 

_.,sromy oburzenia. ściągnął na 
siebie za strony jurystów Mickie- 
W.CZ, Śtóry z rozumem mędrca go- 
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Najmłodsza gwiazda kinematograticzna urocza 5-cio letnia WARY OSRORENE 


widząa go płacze i śmieje sią zarazem. 
DWA PROGRAMY JEDNOCZESNIE. 
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miejsc znacznie zniżone. 


którzy używają dóbr ziemskich —w | przykład przytoczyć można zarzą- 
sposób szkodliwy dla społeczeństwa | dzane wielokrotnie w państwach 
— skojarzą się, *by urzeczywistnie- | zachodnio-europejskich (Francji, An- 
niu temu się sprzeciwiać. Nie po- | glji, Hiszpanji, Portugalji i różnych 
winno to nas jednak zrażać, lecz | innych księstwach niemieckich) kon- 
tem bardziej wzmocnić się musimy, | fiskaty majątków żydowskich jako 
by wadliwe prawodawstwo dzisiej- | wyssanych z pracującej ludności 
8ze, przepojone materjalizmem, zre- | chrześcijańskiej. Inny przykład—to 
formować w duchu postulatów ety- | konfiskata majątków Templarjuszów. 
cznych. Na razie na uwagach tych po- 

Wysiłek nasz musi iść w kie- | przestaniemy. Nie szło nam bowiem 
runku dwojakim: przedewszystkiem | o wykreślenie planu działania, lecz 
w kierunku ustalenia naukowego, | jedynie zwrócenie uwagi na to, 
jaką własność można uważać za | gdzie założyć należy dźwignię, by 
moralnie zdobytą i jakie warunki | do oczyszczenia zabagnionej atmo- 
określają moralne użytkowanie jej, | stery doprowadzić. 

z drugiej zaś w kierunku sankcji Instytucji własności, na której 

opiera się ład społeczny, postęp 
i wolność obywatelska, obalać nie 
wolno. Ale z drugiej strony jeśli 
chcemy uchronić ją od ataków ko- 
munizmu, to niema innej drogi, jak 
oprzeć ją na pierwiastku etycznym, 
gdyż w ten tylko sposób uświęcimy 
ją w własnym sumieniu i w oczach 
opinji publicznej. 

A że stracą na tem ci, którzy 
doszli do majątku drogami krzywe- 
mi, lub którzy źle posiadanych bo- 
gactw używają, to wzruszać się tem 
nie możemy, tak samo, jak nie 
przyjdzie nam na myśl rozczulać się 
nad koniokradem, któremu łup zo- 
stanie odebrany, a zresztą tembar- 
dziej powinniśmy do reformy w tym 
kierunku przeć, że kto wie, czy tą 
drogą własnie nie uratujemy fina% 
sów państwowych, zasilając skarh 
państwa  konfiskatą zagrabionych 
społeczeństwu lichwiarskiemi sztu- 
czkami majątków. „Male parta do 
czarta“. M. 
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dził słowiańską prostotę serca, gdy 
rozbierając w swych paryskich 


gadnienie własności, zarzucił fran- 
cuskiemu kodeksowi cywilnemu, że 
określa własność jako: „prawo uży- 
wania 1 dysponowania rzeczami 
w sposób najbardziej ab3olutny* i 
starał się wykazać, że wszędzie i 
zawsze, dopóki religja była w sza- 
cunku, wiązano własność jak naj- 
ściślej z aktami religijnymi, a do- 
piero z upadkiem wiary i zapano- 
waniem  wszechwładnem materja- 
lizmu, własność przybiera charakter 
absolutny i porzucano wszelkie kry- 
jerja moralne, dotyczące sposobów 
jej zdobycia i zużytkowania. Natu- 
ralną Konsekwencja takiego nie- 
umiarkowanego stanowiska musi 
być reakcja w kierunku odwrotnym, 
idąca konsekwentnie aż do absolu- 
tnego zaprzeczenia własności. Jest- 
to nieuniknione wskutek prawa 
akcji i reakcji, która stosuje się 
nietylko do mechaniki, lecz i do 
wszystkich innych zjawisk, a więc 
i do sfery stosunków moralno-spo- 
łecznych. Z tego punktu widzenia 
zapatrując się na rzeczy, nie będzie- 
my się dziwili, że merkantylizm i 
mamonizm, które doszły do wszech- 
władzy w ustroju burżuazyjnym, 
wywołały jako reakcję: socjalizm 
i bolszewizm. 

Gdzież szukać wyjścia z dyle- 
matu? W czasach dzisiejszych nie 
będziemy, rzecz oczywista, odgrze- 
bywać zwyczajów  starodawnych, 
gdy ziemia i wszelkie dobra mater- 
jalne stanowiły własność czczonych 
przez daną społeczność bogów, gdy 


przedewszystkiem starano się o 


prawnych względem osób, które 
kodeks moralny w stosunku do po- 
siadanej własności naruszyły. Do- 
piero po tem ustaleniu naukowem 
możnaby wystąpić z inicjatywą re- 
formy w ciałach ustawodawczych, 
by tam stoczyć batalję z rutyną 
interesownością. 

Dla wprowadzenia w życie re- 
form, o których mowa, należy po- 
djąć równoległą akcję w kierunku 
ożywiania wogóle poczucia moral- 
nego, które z różnych stron i powo- 
dów słabnie coraz bardziej w spo- 
łeczeństwie, co w wysokim stopniu 
sprzyja rozrastaniu się chwastów 
we wszelkich dziedzinach życia. 
Tylko na tle ogólnej świadomości 
moralnej reformy takie mogą się 
przyjąć i mogą być w Życie wcie- 
lone. W epoce przedkapitalistycz- 
nej, gdy wiara była jeszcze Żywa 
i walory moralno-religijne górowały 
w świadomości ogółu, rządy nie 
wahały się sięgnąć do  najostrzej- 
szych Środków, by niemoralnie (np. 
lichwą etc.) zdobyte bogactwa zwró- 


siejszych jest legjon — i wszyscy, | cić złupionemu społeczeństwu. Jako 


Konferencja w sprawie podwyżki płac 
w przemyśle wlókienniczym, ' 


W dniu 6 lipca, o godz. 10 rano 


mieszkanie dla nich i pokarm, a o- 
bywatelom pozwolono korzystać z re- 
sztek jedynie, które po otiarach po- 
zostawały. 

W czasach dzisiejszych, gdy 
religja coraz bardziej utożsamia się 
z moralnością, instytucję własności 
zdołamy utrwalić i zabezpieczyć 
przed zakusami komunizmu jedynie 
przez wprowadzenie do niej probie- 
rzą moralności, t. j. jeżeli prawo 
własności uwarunkujemy 0d sposo- 
bu zdobycia jej i użytkowania. 

Nie łudzimy się ani na chwilę, 
by łatwo było postulat ten w życie 
wprowadzić. Wszyscy, którzy“ do- 
szii do majątku drogami krzywemi— 
a takich, zwłaszcza w czasach dzi- 


b. r. Na pierwszej konferencji usta- 
w lokalu Związku Przemysłowców | lono porządek obrad nad sprawą żą- 
odbyła się konferencja przedsta- | dań, umowę ogólną i strukturę cen- 
wicieli Związków Zaw. i Prze- | nika. Na następnej konferencji 
mysłowców w sprawie zgłoszonych | przedstawiciele przemysłowców o- 
żądań przez Związki Zawodowe. świadczyli, że nie mogą udzielić 

Żądania wystawione przez Zwią- | żadnej odpowiedzi co do wystawio- 
zki Zaw. wyrażają się w cyfrze 120 | nych żądań, ponieważ w tej sprawie 
proc. do płac zasadniczych obecnie | muszą odbyć walną naradę ze wszy- 
pobieranych przez robotników. Spra- | stkimi członkami swego Związku. 
wa żądań podwyżki płac została wy- | Na to, przedstawiciele Związków 
wołana szalonym wzrostem drożyz- | Zawodowych robotniczych się zgo- 
ny dni ostatnich. Nadmienić należy, | dzili. Na odbytej konferencji we 
że konferencje w tej sprawie toczy- | czwartek 7 lipca przedstawiciele 
ły się do poniedziałku, dnia 4 lipca | przemysłowców oświadczyli, że wo- 
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beo wygórowanych żądań przez 
Związki Zawodowe, nie są w stanie 
udzielić żadnej odpowiedzi, czyli że 
nie są w możności zająć Żadnego 
określonego stanowiska. Proszą jed- 
nak przedstawicieli Związków Za- 
wodowych, żeby ci swoje Żądania 
obniżyli możliwie do jak najniższej 
cyfry, to oni dopiero będą mogli 
rozpocząć pertraktacje w tej spra- 
wie, bo tak to nie wiedzą co i ile 
mają dać podwyżki. Na takie pro- 
wokacyjne stanowisko przedstawi- 
ciele Związków Zawodowych oświad- 
czyli, że na coś podobnego się nig- 
dy nie zgodzą, ponieważ stanowi- 
sko to ze strony przemysłowców u- 
ważają za tendencyjne i ubliżające 
honorowi robotniczemu. Czy kto 
słyszał coś podobnego. Podwyżki 
wam nie odmawiamy, ale ile mamy 
dać, to sami nie wiemy. A ile da- 
ją, tego nie oświadczyli, bo posta- 
nowili grać na zwłokę uważając, że 
robotnicy nie będą się dopominać 
jak się sprawa przedłuży. Nie 
chcieli dać odrazu odpowiedzi od- 
mownej, więc postanowili zabawić 
cię w obiecywanie. 

Wobec takiego cynicznego sta- 
nowiska przemysłowców przedsta- 
wiciele Związków Zawodowych zło- 


Żyli oświadczenie, że uważają to za 


zerwanie obrad i z tego powodu 
rozpocznie się strajk, za który cała 
wina spadnie na przemysłowców. 
Klasa robotnicza jeszcze raz ma 
możność odczuć całą zachłanność 
kapitalistów, którzy są zawsze sko- 
rzy do jaknajwiększego wyzysku, 
ale jeżeli robotnicy żądają spra- 
wiedliwej płacy za swą pracę, to 
się spotykają ze wzgardliwą od- 
mową. Tak było w miesiącu mar- 
cu, tak jest i obecnie, a drożyzna 
rośnie i nie czeka na miłosierdzie 
kapitalistów, a robotnicy głodują, 
bo tak chcą kapitaliści. 
Uczestnik. 


Mozna 


Po strajku górników w Anglji. 


Lioyd George na jednem z ostatnich 
,  :dzeń parlamentu angielskiego przed- 
siawił szczególy umowy między przedsta- 
włciclamł robotników 4 przedsiębiorców, 
która doprowadziła do zakończenia straj- 
ku. Prezydent ministrów oświadczył, że 
żądania gorników w sprawia ustanowienia 
jednego mianownika płacy nie zostały 
pizyjęte. Umowa zabezpiecza jednak po- 
kojową produkcję na długi czas. Zamiast 
tak zwanego narodowego wyznacznika 
płacy, zgodzono się na ustalenie pewnej 
przeciętnej; po wypłaceniu pewnej prze- 
ciętnej i po pokryciu innych wydatków, 
otrzymają właściciele kofalń 17 funtów 
szt. za ksżdych 100 funtów, które zosta- 
ną wypłacone w formie zarobków. Wszy- 
stkie późniejsze dochody z kopalń będą 
podzielone między robotników a właści- 
cieli kopalń w stosunku 83 do 17. Tym 
sposobem robotnicy będą dopuszczeni do 
zysków w przedsiębiorstwie, a przez bez- 
pośredni interes w przemyśle spodziewa- 
ny jest wzrost całej produkcji. 

Zakończenie strajku przyjęła cała 
prasa francuska z wielką radością, cho- 
cłaż dzienniki mie ukrywają pesymizmu 
z» względu na ogólne ciężkie gospodar- 
cze położenie. „Daily Telezraph* pisze, 
ź3 wielu poważnych prz:mysłowców wy- 
raża zaniepokojenie ze wzgiędu na wiel- 
kie usiłowania Ameryki, wysiłki Japonji, 
zapobiegliwość i enerpję Niemiec. „Times” 
wzywa wszystkich Auglików do pokoju 
społecznego i energicznej pracy, słeby 
Anzlja mogla odzyskać swcje stanowisko 
w międzynarodow en! życiu gospcdarczem 
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Postawa Włoch budzi nie- 
pokój. 

Wiadomości kół urzędowych potwier- 
dzają obawę co do możliwości pewnych 
zmian w decydujących kołach rządowych 
Włoch w ich zapatrywaniu ma sprawę G. 
Sląska. C prawda egzystują pewae rękoj- 
mie, które pozwalają mniemać, że jednak 
ze wzgldu na swój bardzo Żżywotny in- 
teres, Wiochy nie będą się chciały wyrzec 
obecnej linji posiepowania w kwestii śl1s- 
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kiej. Zmiany zapatrywań włoskich mogły- 
by doprowadzić do pewnych następstw 
ekonomicznych, które nie należałyby do 
najbardziej dodatnich, Przedstawicielstwo 
włoskie w Warszawie w informacjach pry- 
watnych zaznacza, że obawy Polaków co 
do zmiany nastrojów włoskich są nieuza- 
sadnione, gdyż kapitał moralny, jakiin roz- 
porządza Polska w szerokich masach na- 
rodu włoskiego jest tak znaczny, ze nie 
pozwoli na poprowadzenie innej polityki 
w stosunku do nas, jak tylko opartej na 
szczerym sentymencie, 
m if rz 


MinisterRaczkiewiczoswoich 
planach. 


Swieto mianowany minister spraw 
wewnętrznych Raczkiewicz wyjeżdża w 
piątek do Warszawy. Minister Raczkie- 
wicz oświadczył w wywiadzie co nastę- 
puje: 

Do Wilna przybył p. Raczkiswicz w 
charakterze delegata celem przekazania 
spraw delegatury zastępcy. Osoba kan- 
dydata na delegata jeszcze nie ustalona. 
O zadaniach swego ministerium minister 
powizdział co następujc: Do najpilniej: 
szych spraw należy przedewszystkiem or- 
ganizacja województw w Małopolsce. Pra- 
ce w tym kierunku postępują w szybkim 
tempie i prawdopodobnie od 1 września wo- 
fewództwa zaczną funkcjonować, co wpro- 
wadzi jednolitość administracyjną na zic- 
miach polskich. Drugiem zadaniem jest 
dalsze udoskonalenie organizacji woje- 
wództw kresowych i trzeciem — zorgani- 
zowanie ciał samorządowych na terenach 
wschodnich, gdzie dotychczas samorząd 
prawie nie istnieje. Tą drogą minister 
ma nadzieję doprowadzić do uporządko- 
wania stosunków na naszem pograniczu 
wschodniem. 

W sprawie wyborów do Sejmu mini- 
ster oświadczył, iż w szczegóły wdawać 
się nie mcże, Ordynacja wyborcza jest 
już opracowana w zupełności i wchodzi 
właśnie na porządek dzienny Rady mini- 
ztrów. Według nowej ordynacji jeden 
mandat przypada na 25 tysięce wyborców. 
Dokonano rownież częściowych zmian w 
dotychczasowym podziale na okręgi wy- 
borcz: — szczegóły te są w toku rozwa- 
ważań. 
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Mały feljeton. 
Jubileusz kawy. 


W roku bie!lącym powinniśmy ob- 
chodzić 250 letni jub leusz wprowadzenia 
do Europy kawy. W roku bowiem 1671 
pewien Ormianin, imieniem Paschalis, 
otwarł pierwszą kawiarnię w Marsylji, 
Wprawdzie kawa była już w Europie zna- 
ną dawniej — nie mówiąc już o Konstan- 
tynopolu — ale używano jej tylko, jako 
lekarstwa, tak, że konsumicja jej, iako t. 
zw. używki, datuje się dopiero od próby 
owego Ormianina. Próba ta użała się 
dobrze w tym stopniu, że Paschlais już w 
następnym roku przeniósł swą kawiarnię 
do Paryża, 

W stolicy Francji pomysłowy Ormia- 
nin przez pewien czas bvł bez konkuren- 
cji. Pod koniec jednak XVII w. zaczęły 
tam wyrastać kawiarnie tak obiicie, jak 
dziś kina, lud filje bankowe. W roku 1695 
b,ło już 200 kawiarń w Paryżu. W Wie- 
dniu otwarł pierwszą kawiarnię Kulczycki, 
Po!ak, który oddał wielkie przysługi przy 
odsieczy Wiednia, przedzierając się przez 
obóz turecki i w nagrodę za to dostał 


. zcaczną ilość kawy, jaką znaleziono w o- 


bozie Turków po ich ucieczce, 

Równie prędko, jak przyjaciół zyska- 
ła sobie kawa także wrogów. Już w r. 
1133 czyni ją bezimienny autor specjalnej 
broszury odpowiedzialną za to, że pos- 
pólstwo „zajmując się polityką, przez to 
samo wtrąca się do ustaw państwowych”. 
W niektorych krajach próbowano nawet 
zakazywać używania kawy, lub ograniczać 
je za pomocą osobnego, wysokiego podat- 
ku. W Halbersztad,ie up. zakazano pod 
karami pieniężnemi, wię ienia a nawet prę- 
gierza picia kawy chłopom i mieszczanom. 

Wszystko to nie pomogło, bo użycie 
kawy w początkach XIX w. stało się w 
Eńropie powszechrem. U nas, w Polsce, 
klasy zamołniejsze piły kawę juź w po- 
czątkach tego stulecia, o czem Świadczy 
ustęp „Pana Tadeusza”, kawie poświęco- 
ny. Naogół kawa rozpowszechniła się u 
nas daleko wcześniej, niż herbata, 

Wojna swiatowa pozbawiła tych ludzi, 
co mieli nieszczę cie znależć się w obrębie 
władzy mocarstw centralnych, prawie zu- 
pełnie użycia kawy, gdyż ziarno to, spro- 
wadzane za pośrednictwem państw cen'ral- 
nych doszło do cen bajecznych. Teraz po- 


woli wracają stosunki przedwojenne, 
skutkiem czego amatorowie kawy mogą 
obchodzić jej 250-letni jubileusz, pijąc nie 
obrzydliwy „ersatz“ z cykorji, palonego 
żyta i t. pẹ lecz napar na ziarnach kawy 


prawdziwej — kupionej jednak po cenach 
nie przedwojennych, 
væn fj 


Ruch zawodowy Intellsoncii. 


Ze Związki bankcwców 
łódzkich. 


Wczoraj w lokalu Stow. Handlow- 
ców Polskich odbyło się zebranie zało- 
Żyz.ali Związku bankowców łódzkich. Na 
przewodniczącego powołano p. Freya. 
Przedsiawiono zebranym opracowaną 
ustawę, którą jednomyślnie przyjęto. 
W myśl tej ustawy Związek zawodowy 
pracowników bankowych w Łodzi dzia- 
lać będzie na całym terenia Woje- 
wództwa łódzkiego, a główny zarząd 
mieścić się bzdzie w Łodzi. 

Po dyskusji zebrani uchwalili, aże- 
by składka miesięczna wynosiła 100 mk., 
wpisowe zaś 300 mk. Postanowiono 
utworzyć fundusz organizacyjny i w tym 
celu upoważnieni będą delegaci insty- 
tucji bankowych do zbierania kwot. 
Uchwalono zwrócić się do Związku ban: 
ków o poprawę bytu pracowników. 

W celu zalegalizowania ustawy wy- 
brano komisję, złożoną z pp. J. Wa- 
wrzynkowskiego, W. Freya 1 W. Stępow- 
sklego, która zajmie się !tą sprawą i 
po zalegalizowaniu zwoła zebranie o- 
gólne członków. 

Bam 


Sprawy robotnicze, 


Sirajk pracowników miej. 
akioh. 


Ogólne Zebranie urzędników i 
robotników miejskich na wczoraj- 
szem zebraniu uchwaliło od ponie- 
działku rozpocząć strajk ekonomi- 
czny. 


Zebranio ogólne związku 
łódzkich kolejek dojazdo- 
mych, 

W sobote, dn. 9 bm., o godz. 5 pp., 
w Klubie NPR. (Piotrkowaka 91) odbę- 
dzie się ogólne zebranie Członków Zw. 
Zawodowego pracowników kolejek do- 
jazdowych. Sprawy ważne. Jaknajlicz- 
niejszy udział członków pożądany. 


Zobranie szewców. 


Zebranie szewców odbędzie się w 
niedzielę, dnia 10 lipca, o godz. 10rano 
w lokalu PZZ. Główna 31. 


| 


Wiadomości bieżące 


Kalendarzyk. 


9 Dziś Elżbiety 


Jutro Weroniki 


Wschód słońca, 3 m. 48 
Zachód c 8 m, 21 
Wschód księżyca 10 mą 52 
Piatek Zachód s 9 m. 26 
— Osobiste Dotychczasowy kiero- 


wnik Wydz. Zapr. Miasta p. Kaffanke 
zgłosił rezygnację ze stanowiska ław- 
nika. 
P. Woiss z dn. 1 
również rezygnację. 
Obaj ławnicy zajmują 
w instytucjach handlowych. 
Przedstawiciele frakcji żydowskiej 
oświadczyli, że z racji niskich poborów 
czlonków Magistratu. trudno będzie zna- 
leźć kandydata z ramienia frakcji ży- 
dowskiej na stanowisko ławnika — wo- 
bec czego frakcja ta nie obsadzi opusz- 
czonego przez ławnika Weissa stano- 
wiska. f 
Na miejsce p. Kaffankego, Z ramie- 
nia frakcji PPS został wysunięty [radny 
Wł. Wilczyński, 


sierpnia zgłosił 


stanowiska 


* 

Dotychczasowy kierownik Wydz. 
Plantacji Miejskich p. Bauman ustąpił 
ze stanowiska, na Jego miejsce miano- 
wany został p. Latkowski, 

t 
j Wiceprezydent Wojewódzki powró- 
cił z urlopu i objął urzedowanie, 


an. EPEMIEŃIgy 

— Bozterminówe urlopowanie roczęje 
ków. Wydanem zostało rozporzędzenie 
dotyczące bezterminowego urlopowania 
ochotników z r. 1920 wszystkich rodza- 
jów broni, oraz innych lat, o ile są 0- 
barczeni rodziną. W myśl tego rozpo- 
rządzenia urlopowani być mają bezter- 
minowo bez prawa poboru żołdu: 1) 
wszyscy szeregowi, którzy w roku 1920 
wstąpili ochotniczo do wojska, a nia 
należą do roczników 1599 i 1900, 2) 
wszyscy szeregowi, którzy w latach 
1918. 1919 i 1920 wstąpili ochotniczo 
do wojska polskiego bez względu na 
rocznik, o ile przesłużyli w wojsku łącz- 
nie z ewentualną służbą w armjach za- 
borczych, korpusach wschodnich i łe- 
glonach przynajmniej 24 miesiące i wię- 
cej i o tle przytem są obarczeni rodzi- 
ną i zgłoszą ustnie prośbę o beztermi- 
nowe urlopowanie. 

— 0 pozestawienie ambułatorjum. — 
Ponieważ ambulatorjum Chrześcijańs sie- 
go Tow. dobroczynności przy ul. Za- 
chodniej 27 oddaje duże usługi biednym 
zamieszkałym w tej dzielnicy, gdyż nie- 
ma w pobliżu innego, Wydział opieki 
społecznej zwrócił się da magistratu z 
prośbą o umożliwienie utrzymania nadal 
istniejącego ambulatorjum przy odpo- 
wiedniem subsydjowaniu. Wobec cha- 
rakteru instytucji sprawę tę przekazano 
Wydziałowi Zdrowotności publicznej. 

— Konferencja w sprawie zatargu 
Kolei Elektrycznej z Magistratem. Na 
zwołanej ad hoc konferencji zarządu 
Tow. Kolei Eiektrycznej miejskiej z u- 
działem grona akcjonarjuszów i inspek- 
tora pracy, pod przewodnictwem prezesa 
p. B. Jarocińskiego, omawiano szczegó- 
łowo sprawę zatargu zarządu tramwajów 
z magistratem, oraz wynikłego na tle 
tych nieporozumień strajku tramwajarzy. 
Obecnie magistrat stara się wywrzeć 
presję na zarząd tramwajów, aby otrzy- 
mać 10 proc., do czego według kon- 
traktu zdaniem p. Stożkowskiego nie 
ma prawa. 

Według obliczeń 10 proc. podatek 
od biletów do- dnia 31 grudnia 1928 r. 
wynosił mk. 4,837,856 50, zaś od atycz- 
nia 1921 r. do maja 1021 r. stanowi 
mk. 10,620,707—wplata do kasy magi- 
strackiej od 4 stycznia do 25 marca 
1921 r. wynosiła mk. 11,662,707.15 

W danej chwili Sprawa zatargu 
między zarządem Tow. tramwa ów a 
magistratem, ządającym 20,0u9,000 mY. 
oparła się o wydział cywilny aądu o- 
kręgowego. Jak sąd zapatrywać się 
będzie na tę sprawę, niewiadomo, tym- 
czasem jednak zatarg Związek tramwa- 
jarzy łączy zo sprawą żądanych pod- 
wyżek, których zarząd Tow. Kolei Elek- 
trycznej odmawia 1 co pociągnęło za 
sobą etra'. 2 

— Szmuglowanie cu ru. W uzupel- 
nieniu wiadomości o szmuglowaniu cu- 
kru przez urzędników pocztowych i pu- 
szczaniu go na pasek przy pomocy głó- 
wnego machera Nusena Pacanowscieżo, 
nadmieniamy, ża nadużycie wykryte zo- 
stało przez inspektora dyrekcji poczt i 
telegrafów p! Fr. Cyrkowicza, który pra- 
wadził dorzź1e dochodzenie. Sprawa 
oddana była początkowo do 8-30 kómi- 
sariatu policji państwowej, a następnia 
skierowana do prokuratora, który prze- 
dłużył areszt prewencyjny dla podejrza- 
nych. Prócz Pacanowskiego areszto- 
wanych jest kilku urzędników poczto- 
wych.Nadużycja urzędników pocztowych 
polegały na tem, ŻE ci ostatni ułatwiali 
szmugłerom odbieranie posyłek z cu- 
krem, wydawali je poza godzinami u- 
rzędowemi, tylnemi drzwiami, aby umo- 
żliwić im uchylenie się od kontroli u- 


„rzędnika urzędu walki z lichwą przeby- 


wającego na soli. 

Urzednicy pocztowi 
także paczki z cukrem na 
zwiska. 

= Wypadek, którego ne było. Za 
„lll. Kurjerem Krakowskim“ niektóre 
pisma, m. in. i nasze pismo podały w 
swuim czasie wiadomość o sensacyjnym 
wypadku, jaki miał zajść w parku Ska- 
ryszewskim w Warszawie, a który sią 
miał zakończyć śmiercią samobójczą u- 
czestników wypadku. 

Ponieważ wskutek dziwnego i przy- 
padkowego zbiegu okoliczności zaczęto 
wypadek podany łączyć bezpodstawnie 
z nazwiskiem znanem w Łodzi, wohoo 
tego zrodziła się potrzeba ustalenia 0pi- 
sanego faktu i podania nazwisk istot- 
nych uczestników wypadku. Okazało 
się jednak, że ani olicja warszawska, 
ani Pogotowie ratuńkóle o fakcie poda- 
nym nic nie wiedzą, $e zatem całe rda- 
rzenie zrodziło się w bujnej fantazji ko- 
respondenta „Ill. Kurjera Krakowskiego” 
i za nim zostało powtórzone przez inne 
Disma. 
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I: obcemi walutami. 


No 184 


Z Sejmu. 


Przyjęcie ustawy o wolnym pasku. 
O finanse. — Rozwiązanie Sejmu. 


WARSZAWA, 7. (PAT). Odesłano 
fo komisji w pierwszem czytaniu usta- 
wę o dalszej emisji biletów PKKP. i o 
kredycie skarbu państwa w PKKP. Z 
kolei odbyło się trzecie czytanie ustawy 
o ubezpieczeniu robotników w zaborze 
austrjackim. Ustawę przyjęto w trze- 
ciem czytaniu. 

Przystąpiono do ustawy o wolnym 
handlu. 

P. ks. Starxiewicz (NZL) sprzeci- 
wia się zgłoszonym poprawkom. 

P. Bobrowski (PPS) zgłasza wnio- 
sek domagający się odesłania ustawy 
do komisji i wzywający rząd do prze” 
dłożenia ustawy o sekwestrze ziemio- 
plodów. Gdyby wniosek ten upadł mów- 
cc zapowiada poprawki do ustawy. 

P. Postolski złoży! deklarację, że 


' NPR. uważa, iż w interesie państwa leży 


smopatrzenie ogólu w art. aprowizacyj- 
ne po dostępnych cenach. Ustawa o 
woinym handlu jest w interesie produ- 
centów. Grozi ona wzrostem drożyzny, 
co się odbije na walucie. 

Po przemówieniu sprawozdawcy p. 
ks. Starkiewicza w głosowaniu odrzu- 
cono wszystkie poprawki. 

Ustawę przyjęto w trzeciem czy- 
taniu. 

Następnie przyjęto dwa wnioski p. 
Eresińskiego jeden wzywający rząd do 
ściągnięcia zaległego zboża kontyngen-= 
towego | sekwestrowago i drugi wzy- 
wający rząd do wzmocnienia straży gra- 
nicznych w celu niedopuszczenia do 
wywozu środków żywności. 

Po przyjęciu całego szeregu drob- 
nych ustaw przystąpiono də łącznego 
rozpatrywania trzech ustaw: o dalszej 
emisji biletów PKKP., o kredycie akarbu 
państwa w PKIÓP. i udzieleniu rządowi 
pełnomocnictwa do wydania rozporzą- 
dzeń w celu uregulowania ruchu pie- 
nisżnego w krajach zagranicznych, oraz 


Przemawiali referent pos. Osiecki, 
p. Koliszer, p. St. Grabski, oraa min. 
trarbu Steczkowski. 

Dalszą dyskusję odroczono. 

Przyatąpiono do nagłego wniosku 
klubu „Wyzwolenia* w przedm!'ocie we* 
swania rządu, by jeszcze przed 1 sierp- 
nia przedłożyć projekt ordynacjł wy- 
borczej, oraz budżet, by Sęjm mógł się 
rozwiązać. 

W głosowaniu 125 posłów oświad- 
czyło się za wniosziem, 111 przeciw, 
wobec czego rozpoczęto dyskusję. 

Prezydent min. Witos oświadcza, 
że może jeszcze w tym tygodniu kada 
Min przystąpi do obrad nad ordynacją 
| przedłoży ustawę w terminie lub nieco 
później 

Następne posiedzenie jutro o godz. 
11 no. 


p mA m 


Widmo przesilenia. 


Trudności debaty finansowej. — Na- 
rady centrolewe i konwentu senjo- 
rów. —NPR. odwołała p. Wachowiaka. 


(Od własnego koresp.) 


WARSZAWA, 7. Dzistejsza uchwała 
| m ali skazbowo-budżetowej, która za- 
pa'a 1 głosem większości poważnie 
zacuwiała stanowiskiem ministra skarbu, 
a prawdopodob ie również | gabinetu, 
albowiem większość komisyjna na ple- 
num sejmowem znaleźć się może w 
mn'efszości. Ażsby sytuację nieco wy- 
jaśnić Marszalsk przerwał dziś dyskusję 
nad przedłożeniami rządu, dotyczącemi 
emisji biletów kredytowych i zadłużenia 
Państwa w PKP. 

W ciągu posiedzenia odbywały się 
narady przywódców klubów centrowych 
i lewicowych, zmierzające do uzgodnie* 
nia poglądów na tę sprawę. e wy 
dały one dotąd żadnego rezultatu. Jutro 
rano przed posiedzeniem Sajmu, wyzna- 
Czonem na godz. 11, odbędzie się ze” 
branie konwentu senjorów, ne którem 
ma być rozważane zagadnienie, czy nie 
należy dyskusji finansowej odłożyć do 
czasu gdy na porządek wejdzie sprawa 
budżetu, eo jest przewidywane na 26b. 
m. Sytuację stkomplikowało znacznie 
odwolanie przez NPR. swego przedsta- 
wiciela w rządzie b. dzielnicy pruskiej 
p. S. Wachowiaka. Uchwała ta nastą- 
pila pod wrałeniem przyjęcia przez 
oem planu aprowizacyjnego z wolnym 
handlem 


z a W OO ZY e o A O Z A A ANN a a E. E 
ZZ O OZ ZZ EZ 


„PRA CA" — 8 lipca 1921 r 


Prof. Askenazy przyjeżdża do Warszawy. 


(Od wlasnego koresp.) 

WARSZAWA, 7. Min. Spr. Zagr. 
wezwało delegata polskiego przy Lidze 
Narodów prof. Sz. Askenazego, aby 
przyjechał do Warszawy dla zdania 
sprawy z dyskusji w Sprawie wileńskiej. 
Przyjazd prof. Askenazego spodziewany 
jest we wtorek. 


W sprawie układu  polsko-lifewskiepo. 


WARSZAWA 7. (PAT). BP. Min. 
spr. zagr. komunikuje: Pan minister 
spr. zagr. postanowił powołać specjalną 
komisję do opracowania materjału do 
przygotowania projektu układu z Litwą, 
biorąc pod uwagę główne zasady pro- 
jektu Hymansa. ;+W skład komisji wejdą 
przedstawiciele ministerstw, prawnicy, 
ekonomiści itd, Naczelnik biura do 
spraw Litwy Środkowej w min. spraw 
zagr. p. Kosakowski udaje się dziś do 
Wilna, m. in. w celu zaproszenia do u- 
działu w komisji miejscowych działaczy 
i znawców sprawy wileńskiej. Komisja 
będzie działać pod przewodnictwem p. 
Min. spr. zagr. 


O zwolnienie z sekwesiru dóbr Polaków 


b. obywateli austro-węgierskich, 


WARSZAWA 7. (PAT). Min. spr. 
zagr. podaje do wiadomości osób zain- 
teresowanych, ża w myśl otrzymanego 
od poselstwa włoskiego w Warszawie 
komunikatu z dn. 6 lipca rb., rząd wło- 
ski postanowił jako termin prekluzyjny 
dzień 16 lipca rb. dla zgłaszania rządo- 
wi włoskiemu przez b. obywateli monar- 
chji austro węgierskiej, a obecnie oby- 
wateli polskich podań o zwolnienie z 
sekwestru ich dóbr zarządzonego przez 
rząd włoski. 


Mrqumsntacja poselska. 
(Qd własnego koresp.). 


WARSZAWA, 7. Po stofńczonem 
posiedzeniu plenarnem Sejmu, gdy po- 
słowie: znaleźli się w kuluarach po- 
między p. Brylem (PSL) a Załuską 
(endek) wywiązała sią bójka. Stojący 
obok posłowie rozdzielili zavaśników. 
Bójka wynikła na (ls zorzutów, jakie 
poczynił dziś ks. Lutosławski rządowi, 
ze uływa pieniędzy państwowych na 
cela partyjne. . 
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oprawa górnośląska 


Rozwiązanie sprawy Górnego 


Sląska? 
GDANSK 6. (PAT).  „Danzi- 
ger Neueste Nachrichten“ zamiesz- 


czają telegram swego koresponden- 
ta paryskiego, donoszący, że spra- 
wa Górnego Sląska będzie rozwią- 
zana w najbliższym czasie, i że 
większa część obszaru przemysłowe- 
go z Katowicami, Królewską Hutą, 
większą częścią Tarnowskich Gór, 
oraz Pszczyńskiego przypadnie Pol- 
sce. Natomiast obszar przemysłowy 
Gliwicki i Zabrze przypadnie Niem- 
com. Wskutek utraty przez Niem- 
cy ważnych źródeł dochodu z 
wodu odpadnięcia ważnej 
obszaru przemysłowego, Niemcy 
mają być zwolnione od odpowied- 
niej ilości świadczeń reparacyjnych, 
który to ciężar spadnie na Polskę. 
Koalicja miałaby zapewnić. sobie 
odpowiednie gwarancje tworząc ko- 
misję, która miałaby prawo finanso- 
wej i przemysłowej kontroli nad 
odstąpionym Polsce obszarem prze 
mysłowym, 


Wojska angielskie będą neutralne 
w stosunku da ludności palskiej. 


BYTOM 7. (PAT. „Goniec Sląski* 
wyraża nadzieją, że wojska angielskie, 
któro zajmują obecnie górnośląski ob- 
szar przemysłowy zachowają neutralność 
względem ludności polskiej przekonaw- 
szy Się, że powstanie polskie mialy cha- 
rakter narodowy. a nie bolszewicki, jak- 
to usiłowaii przedstawie Anglikan 
Niemcv. 


części 
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Angliey potępiają zachowania się 
Niemców Ra Śląsku, 


LJON, 7. (PAT.) Rad. Oficjalne 
koła angielskie potępiają prowokacyjne 
zachowanie sią Niemców na Q. Sląsku, 
które doprowadziło do pożałowania 
godnych zajść i do zabicia oficera fran- 
cuskiego. Angielscy członkowie komisji 
międzysojuszniczej przyłączyli się soli- 
darnie do zarządzeń francuskich. 

Petycja właścicieli kopalń I prze- 
mysłowców .na terenie opuszczonym 
przez powstańców polskich wniesiona 
do komisji o pozostawienie policji pol- 
skiej jest najlepszą odpowiedzią na agi- 
tacyjną działalność Niemców. 


Wymiatanie śmieci z Górnego Sląska” 


GDANSK, 7 (PAT) „Danziger Zei- 
tang" donosi z Berlina: N.emiecka samoo- 
brona na G. Siląsku opuściła teren plebi- 
scytowy do. 5 lipca i ma być rozwiązana 
na rozkaz swego dowódcy gen. Hoeffera, 
Z powodu znacznej liczby tych wojsk całe 
kowite rozbrojenie przeprowadzone będzie 
dopiero po pewnym czasie. Gen, Hoeffer 
wraz ze swoim sztabem udaje się do Brze- 
gs, aby kierować akcją likwidacji, 


Niezadowolenie prasy hakatystycznej, 


BYTOM, 7. (PAT) Niemiecka prasa 
górnośląska oraz prasa Rzeszy występują 
ostro przeciw odezwie Komisji międzysa- 
juszniczej, zapowiadającej amnestję dla 
uczestuików powstania. Niemcy doma- 
gają się ukarania powstańców według 
prawa niemieckiego, które ich zdaniem obo- 
wiązuje jeszcze na Górnym Sląsku. Zamil- 
czają natomiast c zbrodniach popełnio- 
nych przez oddziały niemieckie n3 ludno- 
ści polskiej w obszarach zajętych przez 
gen. Hoeffera. 


Szykanowanie robotników polskich. 


BYTOM, 7. (PAT). Pracodawcy nie- 
mieccy na Górnym Sląsku postanowili zs- 
stosować wobec robotników polskich no. 
we szykany. Mianowicie przy przyjmoe 
waniu napowrót do pracy żądają poświad- 
czenia od tak zwanego „amtowepo* co do 
tego, gdzie robotnik w ostatnich czssach 
przebywał i jaki był jego stosunek do 
władz. Z tego powodu robotnicy polscy 
wystosowalt do” Komisji” międzysojuszni- 
czej odpowiedni memoctjał a nadto pol- 
skia związki zawodowe zwróciły się z 
energicznym protestem do odnośnych za- 
rządów fabryk. 


Obialnics a fakty. 


GDANSK 7. (PAT) „Danziger 
Zig.“ donosi z Wrocławia, że samoobro- 
na niemiecka, wbrew urzędowym wia- 
doimościom, nie została dotychczas roz- 
brojona. Przyczyny licznych starć po- 
między robotnikami niemieckimi a wy- 
cofującą się z Q Sląska samoobroną 
należy szukać w tem, że członkowie fa. 
moobrony nie otrzymali od swych kie- 
rowników dostatecznych wyjaśnień, dla- 
czego zostali wycofani. 


fs 


Posiedzenie Rady Najwyższej — w dru” 
gisj poławia linca. 


LONDYN, 7. (PAT). Haz. B. Reutera 
donosi, że najbliższe posiedzenie Rady 
Najwyższej odbędzie się prawdopodobnie 
w Boulugne w drugiej poiowie bieżącego 
miesiąca. 


Wyrok na zbrodniarzy wojennych. 


GDANSK. 7. (PAT). „Danziger Zei- 
tang" donosi z Lipska, że wczoraj po 
poł, zapadł wyrok w znanym procesie prze- 
ciw gen. Stzngerowi i majorowi Cusiu- 
sowi. G:n. Stenger został uniewinniony, 
a major Crusius skazany na 2 jlata wię- 
zienia i pozbawienia prawa noszenia mun- 
duru wojskowego. 


kormy wymiennego handlu w Rasji, 
GDANSK, 6. „Danz. Ztg.* donosi z 


He!sinrforsu: Moskiewska rada komisa- 
rzy ludowych ustaliła następujące normy 
dla wewnetrznego handlu wymiennego: 
jeden pud żyta równy 12 pudom soli, 
równy 25 pudom nafty, równy 12 paćz- 
kom zapałe., róway 4 wiadrom blasza- 
nym, lub sześciu arszynom drukowanego 
perikolu. 


Wojna grecke-lurecka. 


ANGORA, 7. (PAT). Urzedowy ko- 
mninat turecki z dzia G b. m. donosi 
o walkach na froncie lsmida. Siraty 


- moe 


greckie mają być bardzo wielkie, Na 
odcinku Uszaku awangardy greckie zo” 
stały odrzucone. 


Flota angielska pod Konstantynopolem. 


LONDYN, 7. (PAT.)H. Według do- 
niesienia z Malty sytuacja w Konstan- 
tynopolu i okolicy budzi poważne za- 
niepokojenie. Sródziemno-morska flota 
angielska z wyjątkiem 5 krążowników, 
znajdujących się w porcie Aleksandria, 
skoncentrowana jest w Konstantynopolu 
Na statkach znajdują się wielkie tran- 
sporty amunicji. 


klęska Greków. 


BUKARESZT, 7. (Polpress.) Do: 
noszą z Konstantynopola przez Kon- 
stancę: 6 lipca nad ranem oddziały 
kiemalistów po dwudniowej walce wkro- 
czyły do Brussy. Straty Greków są 
bardzo poważne. Olbrzymie składy z 
amunicją i prowiantem zostały wysa* 
dzone w powietrze. Dalszych szczegó- 
łów brak. 


Przeciw reakcji. 


RZYM, 7. (PAT). Havas. Wszystkie 
organizacje socjalistyczne, oraz repu- 
blikańskie organizują w dniu dzisiejszym 
szereg mittingów, na których będą rzu- 
cone podstawy Ligi obrony przeciw bia- 
lej reakcji. W instytucjach użyteczno- 
ści publicznej praca w ciągu 5 godzin 
będzie zawieszona, aby dać motność 
pracownikom wzięcia udziału w mittin- 
gach. 


Rozruchy ws Włoszech. 


RZYM, 7. (PAT) H. W dalszym 
przebiegu wals zbrojnych w Sosteji 
Ponento pomiędzy [ascistsmi a komu- 
nistami, karabinierzy włoscy otoczyli 
komunistów w budynku Izby prady, 
gdzie trzymają ich pod strażą. 10 ko- 
munistom udało się zbiec. W mieście 
ogłoszono stan oblężenia. 


O rozwiązanie kwestji irlandzkiej. 


NAUEN, 7. (PAT). Rad. „Ewening 
Standar" donosi, żo na konferencji w 
Dublinie postanowiono dążyć do uzy- 
skania uchwały parlamentu angielskie- 
go, sby z Irlandji utworzyć dominium 
angielaskia na wzór innych autonomicz- 
nych kolonji brytyjskich. À 


Zmiany w rządzie hiszpzńskim. 


MADRYT, 7. (PAT.) H. Kryzys 
gabinetowy został pomyślnia zolatwiony. 
Zmiany ograniczają się do dwuch tek, 
a mianowicie do teki finansów, którą 
objął Marjan Ordonez i do teki spra- 
wiedliwości, którą objął Juljusz Weis. 


Szczegóły katastroly kolsjawej. 


BRUKSELA 7. (PAM. Hav. Wy- 
padek kolejowy miał miejsce [tuż przed 
tunelem „Briand le Comp“. Obie loko- 
motywy pociagu wykoleily się. Wagon 
pocztowy, znajdujący się tuż za loko- 
motywą, uległ całkowitemu zdruzgota- 
niu. 6 urzędników pocztowych zostało 
zabitych, 4 ranionych. Ciężko ranieni 
są również dwaj kolejarze belgijscy. Z 
pośród podróżnych 20 osób uległo kon- 


tuzjom. Istnieje EO, że kata- 
strofa nastąpiła skutkiem tajemniczego 
zamachu. 


em 
Z giełdy warszawskiej. 


Dolary St. Zj. 1890—1807.50—1 8038 
Ruble carskie a 500—255 

Funty — 6700 

Marki niemisckio 25—324. 


r 
Z Pabjanic. 

W niedzielę dn'a 3 llpca w lokalu 
Polskich Związków Zawodowych przy ul. 
Koś:iwszki 50 odbyło się ogólne zebranie 
członków Związku budowlisnego, drzewne- 
go i posrewnych zawodów Z eduoczenia 
Zawodowego Polskiego. Na zebraniu tem 
obecny był przedstawiciel Związku budo- 
wlanego w Łodzi ob. Bednarczyk. Zebrani 
członkowie oddziału Pabjanice przyjęii 
stawki opłat związkowych łódzkicb. 

Postanowiono w uajbliższe; przyszło- 
ści zwołać ogólne zsbrane cieśli, stola- 
rzy, murarzy, betoniarzy, kołodziei, bruka- 
rzy, ceg elnia:zy, robotników budowlanych 
i wogóle wszystkich zatrudnionych w bu- 
downictmie. R:lzrat o związkach zawodo» 
wych i utworzeniu silnej organizacji wy- 
głosił ob. Bzdaarczys, po skończeniu któ= 
rego zebranie zostało rozwiązane. 


zza zy 


„| w m. w Ww 


2 «dfi "= 


Tep 


Ń 


(aj W Bizlgki. 


(Od wiasnego koresp.) 


Socjalna demokracja łącznie z PPS, 
wywołała tu strajk, który rozpoczął sią 
w poniedziałek, tj. 27-go ub. m. i trwa 
dotąd  Przoważna ozęść fabryk stanęła. 
W fabrykach, gdzie Chadecy stanowią 
wiąkszość do strajku nie przyszło. Mię- 
dzy masą robotniczą brak jedności, bo 
kac prowadzi żyd, a drugich ksiądz. 

iedy jedni wiśta, to drudzy hetta. Na 
tem wychodzi najgorzej robotnik. Naj- 
solidniejsze i najrozumniejsze stanowisko 
zajmuje Polski Związek Zaw. „Praca“, 
ktory stanął silnie po stronie żądań ro- 
bosaików, lecz zakwestjonował metodę 
socjalistów i chadeków w rokowaniach 
1 sfawianfu żądań wobec fabrykantów, 
Robotnicy zażądali: 1) urlopów płatnych, 
2) materji na ubrania po 50 proc. cen 
sprzedaży, wreszcie 8) uznania w fabry- 
kach rad robotniczych. Urlopy będą 
załatwione niedługo przez Sejm, materje 
po cenie kosztu powinni fabrykanci od- 
siąpić bez strajku robotnikowi i to przy 


Eino 


Dziś! 


Poraz pierwszy 
w Łodzi. 


GŁÓWNE SCENY: 


Największe w naszym mieście | 


Kino- Popularne 


bonsłantynowska IG. 


kiorryszy raz w Łodzi, 
Ill-cia i ostatuia serja. 


Teztr w ogrodzie 


„URAMA“ 


| o aan 


codziennie występuje 24 osoby, 


Roczne Zebranie 


Stowarzyszenia Wzajemnej Pomocy 
Czeladzi Kotlarzy miedzi, 


odbędzie się w niedzielę dnia 10 b. m., o 
godz. 3 po poł., w lokalu Resursy Rzemieśl- 
niczej, Kilińskiego M 117. 

Uprasza się wszystkich członków o punk- 


tualne przybycie na zebranie. 


ZARZĄD. 
om r ET 2 A > X END T1 
p O AS IE ap yo di | KACA 


rarze, Cie$le I ToBalNICH 


otrzymają zajęcie przy ul. Piotrkowskiej Mo 111. $ 
wydział gospodarczy 
POLBAL*, Piotrkowska N 125. 


z 
CZCIORKI 


Zgłoszenia przyjmuje 


zużyte kupujemy. 


Płacimy najwyższe ceny, adm. „PRACY, 
Przejazd Nr. 8, od 10—12 i od 6—7. 


Wydawca Zarzad Okrezgowy N.P.R. w Łodzi. 


Niezwykła treść dramatu, która po 
ciąga swą tajemniczością, i zadzi- 
wiające prowadzenie akcji p. t. 


maa A 


sprytnem prowadzeniu konferencji nie 
szłoby tak trudno, zatem rokowania roz- 
biły się o to. że chlebodawcy nie uznali 
rad robotniczych. Dobiega tydzień, a 
strajk trwa. Codzień schodzą się tłumy 
robotników na Blichowym placu, by się 
dowiedzieć o wyniku rokowań. 

Dnia 80 ub. m. odbył się na placu 
wiec robotników należących do Pol. Zw. 
Zaw. „Praca“. Na wiecu tym przemó- 
wił kol. Młotecki z Łodzi, zaznaczając 
stanowisko Pol. Zw. Zaw. „Praca* wo: 
bec stawianych żądań. Wyraził zdzi- 
wienie, że związki klasowe a te rzeczy 
walczą już od stycznia b. r. i dotąd nic 
nie zrobiły. Swiadczy to tylko o nio- 
zdarności tutejszych sekretarzy związ- 
ków klasowych. Również płace tutej- 
szych robotnikow, to płace o 100 proc. 
niższe aniżeli w Łodzi. 

Polski Związek Zawodowy „Praca* 
starać się będzie, by płace tutejsze były 
zrównane z łódzkiemi. Kol. Młotecki 
z oburzeniem podkreślił, że związki kla- 
sowe w Bielsku odrzuciły ofiarowany 
im współudział Pol. Zw.. Zaw. „Praca“ 
oddziału w Bielsku przy konferencjach 
z fabrykantami. Wygląda to tak jakby 
się bali, by im się nie patrzyło na palce. 


„PRAC A" — 8 lipca 1921 r. 


Niewiadomo jak długo strajk potrwa 
i czy żądania robotników będą zupełnie 
uwzględnione, czy też robotnik tutejszy 
wyprowadzony na ulice zostanie głodem 
zimuszony do powrotu do pracy za byle 
jaki ochłap rzucony przez tutejszych 
fabrykantów. 

Miejscowy. 


Z Tomaszowa Mazowieckiego. 
Prowokacja, 


Przedstawiciel Pol. Zw. Zaw. mura- 
rzy w Tomaszowie zwiócił się do dyrek- 
tora fabryki sztucznego jedwabiu „Wila- 
nów“ z żądaniem uregulowania płacy za- 
robkowe] inurarzy wedłag cennika na mie- 
siąc luty. Wirdomo, ź3 cennik ten' został 
opracowany na podstawie obliczeń urzę- 
dowej komisji statystycznej. Fakt teu wska. 
zuje, że robotnicy występowali w tym wy- 
padku lo;alnie, że żądaaia ich są b. skro- 
mne. Tymczasem p, dyrektor żądaniom 
robatników się sprzeciwił, zaznaczając cy- 
nicznie, że Związek może sobie swoich 


członków zabrać. Takie odezwanie się nie 
można inaczej nazwać, jek nędzaą prowo- 
kacją rcbotników, 


OGŁOSZENIĄ ZWYCZAJNE: 


„G ROZ 


1) Miłość bez wzajemności, 2) Zuchwały napad bandytów, 3) W poszukiwaniu łotrzyków, 4) Tajemnioze mordorstwo konsula, 


5) Niewinnie oskarżony, 6) Sensacyjne samobójstwo. 


„DOLINA. SZW .ANJVCO A RSERAŚK ul, Sienixieoewicza 40O 


2 firmy „Sarmata“. 


Ponieważ w sprawie warunków pra- 
Cy w firmie „Sarmata" między zarządem 
firmy a przedetawicielami robotalków nie 
doszło do porozumienia ż racji opornega 
i prowokacyjnego stanowiska zarządu, w 
dniu 25 ub. m. robotnicy przystąpili do 
strajku. 


Książki nadesłane. 


Płeć ìi charakter. 
Rozbiór zasadniczy przełożył Ostap Ortwin, 
wydanie drugie. Nakładem księgarni L. Pi- 
szern w Łodzi. 1921. 

Głośne dzieło gonjalnego antysemity i 
wroga kobiet, dzioło które i w oryginale t w 
tłumaczeniach na wszystkio niemal języki eu- 
ropojskie zyskało nadzwyczajną poczytność — 
ukazuje Bię w drugiem wydaniu w nakładzie 
znanej w Łodzi drukarni nakładowej I. Elszora. 
Dzieło jakkolwiek w sposób nadrwyczaj orygi- 
nalny i cząstokroó paradoksalny oświetla jed- 
no z najlstotniejszych dla człowieka zagadnień 
wzajemnogo stosunku płci — posiada mime 
wszystko wortośa głąboko naukową 1 oparte 
jest na potążnym materjnle faktów zaobaserwo: 
wanych i stwierdzonych przez nauką. 7% toga 
względu dzieło Weiningora w nowem wydanie 
zyska zasłużoną poczytność. 


Weininger Otton: 


Dziśl 


99 Sensacyjny dramat 
w 0-ciu aktach, 


E wm —utmv.Px oo 00 ATR=G"": T |-oZr"THP..' - ED 


BLASKI i CIENIE PARYŻA 


(Niotieoch Paryża) 


Dramat detektywny w 5 akt. 


zręczności i wyrobienia gimnastycznego artystka włoska 


Dziś przyjechał i występuje codziennie słynny 


Polska-rosyjski Ukraiński chór 


ze Śpiewami i tańcami pod dyrekcją O. M. Miicha;łewa, 


W roll 
głównoj 


w dni powszednie 
I miejsce Mk. 30 
I 25 


W roli głównej słynna z urody, 
agd) 


SABDAŁ 


Marceli". 


amo -asumi 


Wielki Balet 
w nacjonalnych kostjumach 


pod kierunkiem kapelmistrza 
F. KikEńskiego. 


xi ędrych Arkadjusz zagubił kartę 
v odroczenia, wydaną w P. K.U. 


Kino DOM LUDOWY, ul. Przejazd No 34. 


Od wtorku d. 5 czerwca do niedzieli 
10 lipca włącznie 


Najwybitniejsze arcydzieło obecnego sezonu osnu- 

te na tle śmiertelnych zapasów Rządu Powstań- 

czego Jakobinów a dynastją Burbonów Neapolitań- 
skich, o wolność Republiki Rzymskiej p. t. 


„TOSCA“ 


dramat w 6 aktach z prologiem, wytwórni „CEZAR“ ) 
w Rzymie, 


Franceska Bertini 
— CENY MIRJSC NIZKIR. .— 


w niedzielo i Święta: 
I miejsc Mk. 45 
I 40 


Ni A „ 30 


niezrównana (ragiczka wło- 
ska 1 plow. gwiazda ekranu 


Seminarjum Nauczycielskie żeńskie 
Heleny Cholewickiej 


(Piotrkowska 120). 
W roku szkolnym 1921/22 będą osynne kursy: 1-szy | 2-gl, 


Zapisy 
11-stą a 4-tą. 2335—5 


Tłoczono w drukarni „Praca” Przejazd 8. 


odpowiadające klasom 4-ej 1 -ej oras pray goram EES od- 
powiadające 2-ej i 3-ej klasie. 


informacje między 


Buciki domowe, pantofle, 
pończochy, nici. Papierowe, 
gumowe kołnierzyki. 
Tanie zródło 
Petersiige 1 Szmolke 


Dlolrkeowcka MAI 


aera cm "Fa 
EEEE SEEDA 


Ogłoszenia d obne. 


Gródce lgnacemu skradziono 
paszport niemiecki, wydany w 
Łodzi, pewną kwotę pieniędzy I 
wielo innych rzeczy. 2451—93 
wyprzedają ta- 


A. Meble nto sy plaic ego, 


stołowego, szaty, otomanę, kian- 
kę, umywalnię, lustra, biurko, 
zegar, gitarę, Piotrkowska 223—3 
front. 2162—6 

3 —— SE 
pocasi Józef zagabił pasz" 


port polski, dokumenty woje 
skowe i 1000 mk. 2484—3 


Do sprzedania pies 


dziesięciomiesięczny, [rasy Wil- 
czej, Składowa 34, m. 9 od 6—8 
wiecz. 2169—3 


zn 


1 z 3 klasowym 
Chłopiec wyyształ:onalem 
poszuknje jakiegokolwiek zajęcia. 
Oferty do adm. „Praca* pod „Za. 
jęcie*, 248)—2 


fitzejszezak Karol zagubił legl- 
U tymację chlebową, wydaną na 
6 osób. 2432— I 


Tanot Józet zagubił paszport 
U polski, wydany w Łodzi. = 
2450—3 


w O Z WO R EE, 


m a a e a 


2479—88 


| limek Hipolit zagubił paszport 
riemlecki, wydany w Pabja 


nicach. 24E6—3 
1 meble, garderobę, 
Kupuję dywany, bieliznę, 


place najlepiej Wajnrajch, Be- 
znedykta 19, w sklepie. 2320—10 


n Józefa zagublła 
- paszport niemiecki, wydany 
w Lodzi. 2457—88 
rczykowszi Józeł zagu: i} pasz: 
ort niemiecki, wydany w 
Łodzi, I kartę powołania z P.K.U. 
2451—3 


|_|... Z A 
y zailewska Władysława zagu- 

biła dowód osobisty, wyda- 
ny w Łodzi. 2473—5 


Jegubłono czarny portfel ziwe- 
4 ający: paszport polski, legl- 
tymację roczną z ko'ejek dojazdo- 
wych oraz kwartajną z Tramwal 
Miejskich I kwit na mk. 5000.— 
Sp. Akc, Federacja Handlowa. 
Wszystkie te dokementy wysta 
wione na Stanislawa Cianciaie. 
Uprasza się o zwrot takowych 
w adm nl:tracji „Praca”, Przce 
jazd 8. Zastrzeżenia zrobione. 
2177—3 


Zał pas'port familijny za 
M 40692 za imię Stefan Ra- 
gina Rzetelscy, wydany w Łodzi. 

2403 - 3 


—— Redaktor odpowiedzialay PAWEŁ URBANIAK 
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